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— h'om isja  B ządow a S p ra w  W e w n ę trzn yc h  i D ucho­
w nych .— N» zasadzie upow ażnienia R ady A dm inistracyjnej 
K rólestw a z d. 1 (13) M arcą r. b. N r 20 , 725 , podaje do po­
wszechnej wiadomości, że w jesien i tegoż roku  urządzoną 
będzie w m. W arszaw ie wystawa kwiatów, owoców i roślin 
ogrodowych. W ystaw a ta  podzielona będzie n a  5 oddziałów: 
w i-ym  pom ieszczą się rośliny ozdobne; w 2-gim owoce; 
w 3-cim płody c ieplarniane i inspektow e; w 4 -m warzywa; 
W 5-ym rośliny techniczne i lekarskie. N a wystawę przyjm o­
w an i będą wszystkie rośliny, owoce, kwiaty i warzywa bez 
żadnych ograniczeń co do ich ilości lub jakości. Za ce lu ­
jące  okazy, pochodzenia z upraw y w k ra ju  dokonanej i z w ła­
snego ogrodu wystawiającego, przyznaw ane będą n a  pod sta ­
w ie  opinji powołanych do tej czynności biegłych, nagrody: 
w m edalach złotych, ■ srebrnych, bronzowych, listach  po­
chwalnych i p ieniężnych kw otach. Nagrody w m edalach 
złotych, otrzym ać mogą okazy następu jące : a) na jp iękn iej­
szy zb ió r roślin egzotycznych, najm niej z 12-tu  gatunków  
złożony, odznaczający się przedew szystkiem  wzorową k u ltu ­
rą; b) najw iększy, najlepszy i najkom pletniejszy zbiór owo­
ców; c) najlepszy i najw iększy zbiór rozm aitych warzyw, po­
m iędzy k tórem i znajdować się powinny nowsze i popraw niej - 
sze odm iany. W  m edalach s reb n y ch : a) Najlepszy zbiór 
róż  kw itnących, wychodowanych w doniczkach, lub podobny 
zb ió r róż  w gruncie upraw nych, z k tó rych  wystawione będą 
po. dwa kwiaty z każdego gatunku; b) najlepszy zbiór roślin 
ozdobno-kwiatowych, w doniczkach wycfiodowanych, z g a tu n ­
ków, do upiększenia klombów gruntowych, w porze letniej 
W ogrodach  używany, np. pelargonium  zonale, w erbeua, lan ta- 
na, helio trop jum  i inne; c) najlepszy i najkom pletniejszy zbiór 
gatunków  gruszek; d) tak iż  zbiór jab łek ; e) tak iż  zbiór 
brzoskwiń; f). tak iż  zbiór winogron; g) tak iż  zb iór śliwek; 
k) najpiękniejszy ananas; i) tak ież  melony; k) tak ież  ka la ­
fiory; 1) najlepszy zbiór kapusty ; ł) najp iękniejsze szparagi, 
k tó rych  okazy w liczbie 12-tu w spiry tusie wystawione być 
m ają; m) zhior okazów roślin farb iarskich  w 6-ciu odm ia­
nach; n) zbiór roślin lekarskich , w  m edalach bronzowych: 
a) najlepszy zbiór fuchsji, w którym  mieścić się m a n a j­
mniej sześć nowszych gatunków ; b) najlepszy zbiór georgiń- 
c) tak iż  zbiór gladiolus; d) najpiękniejszy bukiet, g ierlanda 
lub koszyk  kwiatowy; e) najlepszy i najkom pletn iejszy  zbiór 
rozm aitych gatunków  owoców jagodowych; f) najp iękniejsze 
arbuzy; g) najpiękniejszy  zb iór ogórków; h) celujące okazy 
dyń, tykw  i innych ogórkow atych (cukurbitaeeae); i) n a jle ­
pszy z b ió r  m archwi i karo tty ; k) szczeć fo larska (dipsacus 
tullonum ). L isty  pochwalne udzielane będą za okazy, k tó ­
re  nie o trzym ały  m edali, a  zasługiwać będą przez zbliżenie 
się w doskonałości do warunków  nadających prawo pozy­
skan ia  m edali. N agrody pieniężne udzielane będą pom o­
cnikom  wystawców, za  ich skuteczną pomoc przy  wypielę­
gnowaniu okazów, k tó re  na  nagrody w m edalach zasłużyły. 
Ogrody do Insty tu tów  Rządowych należące, m ająobow iązek 
dosta rczen ia  na  wystawę okazów, lecz ubiegać się o nag ro ­
dę nie m ają prawa. Urządzeniem  wystawy i załatw ieniem  
wszelkich czynności do niej odnoszących się, zajm ować się 
będzie oddzielny Kom itet, pod prezydencją Stałego Członka 
R ady Stanu K rólestw a Polskiego, I.eoua Dembowskiego. 
W  razie  jeżeli wystawca pragnął swój okaz sprzedać, w ia­
domość o tem  i żąd an ą  cenę, winien podać przy oddaw aniu 
tego okazu na wystawę. S przedaż ta  uskuteczniać się bę­
dzie ped nadzorem  K om itetu, k tó ry  otrzym ane pieniądze 
doręczy właścicielowi okazu, za  zwrotem  kw itu w ystawow e­
go. K upujący, nabyty okaz będzie mógł odebrać dopiero po 
zam knięciu  wystawy. P ragnący przyjąć udzia ł w pom ienio- 
nej wystawie, zechcą wcześnie złożyć w b iurze Komisji R zą­
dowej w  W ydziale Przem ysłu  i K unsztów  dek larac ję  na

zwyczajnym papierze, w k tó rej wymienić należy: 1) Im ię, 
nazwisko, stan  i zam ieszkanie osoby deklarującej n ad es ła ­
n ie okazu n a  wystawę. 2) Nazwę m iejscową i botaniczną, 
rodzaj i ilość wykazu, oraz miejsce jego pechodzenia. 3) Ilość 
m iejsca, jak ie  zarezerw ow ać wypada d la  pom ieszczenia o k a­
zu na  wystawie. D eklaracje  te  przyjm owane będą codzien­
nie w godzinach biurowych, z wyjątkiem  dni Świątecznych.
0  m iejscu i dniu otwarcia* wystawy, oddzielne w swoim cza­
sie n astąp i ogłoszenie. (D. W ar.)

— K om isja  L ik w id a c y jn a  w  K ró lestw ie  Dolskiem, podaje 
do powszechnej wiadomości, iż w ynagrodzenia likw idacyjne: 
w ilości rs. 709 , p rzypadające  na  mocy rozporządzenia K o­
misji z dnia 12 (24) M arca r. b., M ateuszowi i Nepom uce­
now i Ogórkiewicz, właścicielom  wsi Kawęczyn, położonej 
w G ubernji R adom skiej, Pow iecie K ieleckim , Gminie M ierz­
wią, wysłane zosta ło  do K assy Pow iatu K ieleckiego, celem  
w ypłaty kom u należy; —w ilości rs. 2,072  kop: 11, p rzy p ad a­
jące  na mocy rozporządzenia Kom isji zd . 12 (24) M arca r. b., 
E dw ardow i B iałoskórskiem u, właścicielowi dóbr Jurkow ice, 
położonych w G ubernji R adom skiej, Powiecie Sandom ier­
skim , Gminie Górki, w ysłane zostało  do K assy Pow iatu  
R adom skiego, celem w ypłaty kom u należy ;—w ilości rs. 1,294 
kop: 39 , p rzypadające  na mocy rozporządzenia Kom isji 
z dnia 12 (24) M arca) r. b., A ntoninie Gackiej, w łaścicielce 
wsi B rzostów ek lit: A, położonej w G ubernji R adom skiej, 
Pow iecie Opoczyńskim, Gm inie Opoczno, wysłane zostało  
do K assy P tu  R adom skiego, celem w ypłaty kom u na leży ;— 
W ilości 670  kop: 83, p rzypadające na  mocy rozporządzenia 
Kom isji z dnia 12(24) M arca r. b., S tanisławow i G ackiem u
1 nieletnim  dzieciom A ntoniem u i M arji Gackim, właścicielom 
wsi B rzostów ek lit: B, położonej w G ubernji R adom skiej, 
Pow iecie Opoczyńskim, Gminie Opoczno w ysłane zostało  do 
K assy Pow iatu R adom skiego, celem w ypłaty  kom u n a leży ;— 
w ilości rs. 400 kop: 67 , p rzypadające n a  mocy rozporzą­
dzenia Kom isji z dnia 12 (24) M arca r. b., Stanisławowi 
Gackiem u, właścicielowi wsi B rzostów ek lit: C, położonej 
w G ubernji R adom skiej, Powiecie Opoczyńskim, Gm inie 
Opoczno, w ysłane zostało  do Kassy Pow iatu Radom skiego, 
celem  wypłaty kom u należy. (Dz: W ar:).

— N a cze ln ik  K a n ce la r ji B anku Polskiego, podaje do 
wiadomości, iż z decyzji R ady A dm inistracyjnej, z daty  22 
L utego  (6 M arca) r. b., przy G iełdzie K upieckiej W arszaw ­
skiej, ustanow ione zosta ły  trzy  now e posady m eklerów 
przysięgłych, z k tórych jed n a  d la  osób w yznania C hrześci­
jańsk iego ,— dwie zaś d la  Starozakonnych. M ający chęć być 
powołanymi do zajęcia  tych  obowiązków, wezwani zostają, 
aby żądanie  swoje najdalej do dnia 30 M arca (11 K w ie­
tn ia) r. b., JW . Prezesow i B anku Polskiego przedstaw ili, 
z dołączeniem  dowodów kwalifikacji, Postanow ieniem  X ięcia 
N am iestn ika K rólestw a z roku  1857 określonej. (D. W.)

— N a jw y ż s z y  Ukaz im ienny  do M in is tra  K o m unikacji__
Zatwierdziwszy w dniu 2 G rudnia roku  zeszłego 1865, p ro ­
je k t  k ierunku  kolei żelaznej z O rła  do K urska, ro zkazu je­
my: wydać stosowne rozporządzenie względem zajęcia g ru n ­
tów i innych posiadłości pryw atnych, jak ie  będą potrzebne 
na budowę pom ienionej kolei, a względem wynagrodzenia 
właścicieli za zajęte  posiadłości, postąpić podług istniejących 
w tej m ierze postanow ień.— N a oryginale w łasną Jego  Ce­
sarskiej Mości rę k ą  podpisano: „A L E X A N D E R .” — W  P e ­
tersburgu , 1 Lutego 1866  r. (Dz: W arsz:).

— Przyjechał do Warszawy: łiz: Ii. St: Petrowo- 
Solowowo, z Tambowa;—wyjechali zaś: Jenerał-Lejt- 
nantBaron Korf]\ do Wiednia; i KamerJunker Dworu 
J. C. M. Baron Mejendorf do Petersburga.



— W dniu wczorajszym, po długich cierpieniach, 
przeniósł się do wieczności, przeżywszy lat 40, ś. p. 
Alfons łłrzesWćWAA/.Sztabs-Rotmistrz, Starszy Oficer 
Pol: Cyrkułu 8go. Stroskani w żalu nieutulonym Ro­
dzice, zapraszają Przyjaciół, Kolegów i Znajomych, 
na exportację zwłok jego w dniu jutrzejszym, o go­
dzinie 2giej po południu, z Kościoła XX. Reformatów, 
na cmentarz Powązkowski. (4,525.)

— Pozostałe Dzieci i Wnuki po ś.p. Janie Schatters, 
składają najczulsze podziękowanie Osobom, które 
raczyły przyjąć udział w tym smutnym obrzędzie 
w dniu 22gim b. m. odbytym. (4,527.)

— Dnia 10 b. m. i r., zmarł Hilary Krzęciewski 
b. Sędzia pokoju Okręgu Zamoyskiego (Gub. Lubel­
ska), dziedzic dóbr Radzięcina, w wieku lat 64.

— Dowiadujemy się. że w Lublinie w dniu 21 b. m-, 
zeszła z tego świata Marjanna z Okorskich Sniadkow- 
ska, Małżonka Doktora Medycyny, pogrążając w cięż­
kim smutku liczną i powszechnie w tem mieście sza­
nowaną Rodzinę.

— Jaśnie Wielmożna Hrabina Berg, Małżonka Na­
miestnika Królestwa, kwestować będzie w Kaplicy Za­
kładu Opieki N a j ś w i ę t s z e j  MARJI PANNY przy 
ulicy Żytniej.

— W Kościele po-Kapucyńskim, przy Grobie ZBA­
WICIELA kwestować będzie Hrabina Augustowa Za­
moyska. — W Kościele po - Bernardyńskim w Wielką 
Sobotę kwestować będzie na rzecz Przytuliska Pani 
Natalja Bogowolska.

— W czasie ostatnich dwóch dni Wielkiego Tygo­
dnia, kwestować będzie przy Grobie ZBAWICIELA 
w Kościółku Warszawskiego Towarzystwa Dobroczyn­
ności i na rzecz funduszów tejże Instytucji, Wżna Ju- 
lja Bog/c, Opiekunka Towarzystwa.

— Słyszeliśmy, że w tych czasach Tomasz Hr. Ordy­
nat Zamoyski wyznaczył fundusz na wyrestaurowanie 
w Zamościu Kaplicy, w której się mieszczą zwłokiJa- 
na Zamoyskiego. Znajdujący się w tejże Kaplicy obraz 
znakomitego pędzla, przedstawiający ZWIASTOWA­
NIE N. M. P., ma również przy tej sposobności być 
odnowiony.

— W drukarni 'J. Tomaszewskiego, przy ulicy Bie­
lańskiej pod Nr 600, nabyć można z pozostałej liczby 
jeszcze dziełka, p. t. Modły w czasie nawiedzenia przed- 
Wielkanocnych Grobów CHRYSTUSA BANA, z ryciną, 
wyobrażającą Grób CHRYSTUSA w Jerozolimie, któ­
re w dniu zwiedzania Grobów, w ręku niemal każdego 
Chrześcijanina znaleźćby się powinno, po cenie kopie­
jek 10 za exemplarz.

_  Przypominamy, że jutro o godz: 7 '/2 w wieczór 
w Resursie Obywatelskiej odbędzie się odczyt drugi 
zAnatomji i Fizjologji experymentalnej, Doktora Do- 
brzyckiego.

— Szkic do plafonu w Zamku Warszawskim, pędzla 
P. Simmlera, wystawiający pochód weselny Amora i 
Psyche, znany dotąd tylko z drzeworytu w „Kłosach” 
i z fotografji, umieszczonym został na wystawie To­
warzystwa Zachęty Sztuk Pięknych.

— „Plan M. Kalisza14 wyszedł z pod prassy litogra- 
fowany, i jest do nabycia w główniejszych Xięgar- 
niach w Warszawie, u P. Henryka Hurtig w Kaliszu, 
i u Autora Kazimierza Nahajewicza w Warszawie

pod Nrem 415. JJWW. i WW. Prenuraeratorowie 
zgłosić się raczą po odbiór zaprenumerowanych exem- 
plarzy tam, zkąd bilety preuumeracyjne otrzym ali 
Plan ten wykończony w dużym formacie, przedstawia 
cały obraz położenia miasta i jego okolic z najdokła­
dniejszym pomiarem, jest ciekawym, jako przedsta­
wiciel grodu Polskiego, pamiętnego wielu zdarzenia­
mi historycznemi i szczególnem swera położeniem; 
pamiątką zaś dla tych uczniów dawnej szkoły Kali­
skiej, którzy wspólną pracą ze swym Profesorem 
przyłożyli się do utworzenia tego planu. Osobliwości 
tego miasta są opisane w Albumie M. Kalisza, wyda­
nym przez Edwarda Staweckiego, z rysunkiem S.Bar- 
cikowskiego N. S. W. R. odbitym w litografji M. ka­
ja  ns a. Plan ten, czytającym pomienione Album, spra­
wi zupełne zadowolenie, bo każdy punkt miasta tam 
opisany, naocznie obejrzeć może, a kogo to miasto 
bliżej obchodzi ten prawdziwą znajdzie przyjemność. 
Cena exemplarza rs. 1; 25 sztuk Planów przesłał Au­
tor na korzyść Warszawskiego Towarzystwa Dobro­
czynności i tyleż na korzyść Instytucji Jałmużniczej, 
jako Członek tych Zakładów Dobroczynnych, daje 
sposobność litościwym sercom do szlachetnego uczyn­
ku przez zakupienie tych planów, a korzyść ich b§- 
dzię trojaka: bo wdzięczność nieszczęśliwych, łaska 
u BOGA i użytek z planu.

— Na nadchodzące Święta Wielkanocne, Xięgar- 
nia Michała Fruhlinga, w gmachu Teatralnym pod 
filarami, na rogu ulic: Senatorskiej i Nowo Senator­
skiej, sprowadziła z zagranicy dla Izraelitów „Haga- 
dah l’Lel Schim uriio“, z textem Hebrajsko Niemiec­
kim, wydanie bardzo ozdobne z drzeworytami, jako 
też Xiążki do Nabożeństwa z textem Hebrajsko-Pol­
skim, Hebrajsko Francuzki m i Hebrajsko-Niemiec­
kim, w pięknej oprawie, i sprzedają się takowe po 
cenie zniżonej.

— P. Zarzycki, słynny pianista, który obecnie gości 
w Warszawie, po Świętach opuszcza tutejsze miasto 
udając się do Galicji.

— Onegdaj pomimo niepogody przeszło 400 osób 
zebrało się w sali doliny Szwajcarskiej na koncert 
skrzypka Pana Zaniewicza, który pochlebne znalazł 
przyjęcie, i podobno da się słyszeć jeszcze w Resursie 
Obvwatelskiej. Fortepjan użyty na tym koncercie po­
chodził z fabryki PP. Kr alia i Seydlera, skrzypce 
zaś na których grał Koncertant, są wyrobu fabryki 
P. Schuberta, dawniej Ruderta.

— Oglądaliśmy wczoraj w nowo otworzonym maga­
zynie P. H. Reinecke i Syn, w miejscu, gdzie od dawna 
mieścił się sklep Pana Tock, kapelusze słomkowe i 
ryżowe; odznaczają się one nietylko gustem, ale nad­
zwyczajnie przystępną ceną, bo za rs. 1 kop: 20, śliczny 
kapelusik nabyć można; spieszemy zatem z tą  wiado­
mością dla pięknych naszych Czytelniczek, które me- 
tylko gust ale i oszczędność mają na celu.

— Dom piętrowy przy ulicy Królewskiej położony, 
w którym jest fabryka szuwaxu P. Zeidlitza ma być 
o jedno piętro nadmurowanym. .

— Na placyku za Żelazną bramą, dotykającym 
ogrodu Saskiego, od dni kilku pourządzano sprzedaż 
wędlin, na nadchodzące Święta-Wielkanocne przyspo­
sobionych. , . ,

— Mam zaszczyt donieść szanownym Rodzicom i



Opiekunom, że w moim Zakładzie Naukowym, w do­
mu W. Kaftala  pod N r 1809 przy ulicy Franciszkań­
skiej, z dniem 21 Marca (2 Kwietnia) r. b , rozpocznie 
się zapis uczniów, który od godziny 9 do 12 z rana, 
codziennie, z wyjątkiem dni Sobotnich i Świątecznych, 
aż do dnia 3 (15) Kwietnia, tamże odbywać się bę­
d z i e . -  Aron Sehwarzenberg. (4,484.)

. Wiadomości Zagraniczne.
FRANCJA. H aryit 2 2  M arca.— D ziś  o drugiej po 

południu Cesarz przyjmował Deputaeję Ciała Prawo­
dawczego, któi a doręczyła mu adres odpowiedzi na 
mowę Tronową. Cesarz stał przed Tronem, mając po 
prawej ręce Xięcia Napoleona, a po lewej Xięcia Joa­
chima Murata i Mgra Lucjana Bonapartego. Cesarz 
otoczony był Ministrami, Członkami Rady Tajnej, 
Marszałkami i innymi wielkiem i Dygnitarzami koro­
ny. Adres odczytany został przez Hr. W alewskiego. 
Do deputacji przyłączyli się między innym i wszyscy 
Deputowani, którzy podpisali poprawkę 46ciu. Odpo­
wiedź Cesarza była, jak zwykle, zwięzła i  wiele zna- 
cząea.— Wczoraj odbyło się w Tuilerjach posiedzenie 
Rady Ministerjalnej, na którern znajdowała się Ce­
sarzowa. Dziś mówią bardziej niż kiedykolwiek
0 zmianach w Gabinecie, gdyż podług teorji P. Rouher, 
nie ma wcale przesileń gabinetowych; powiadają, że 
ma wyjść z Gabinetu P. de Lavalette, który nie uspra­
wiedliwił nadziei, jakie pokładano w tym znakomi­
tym dyplom acie.—La France donosi, że Ministerstwo 
Wojny i Gubernator Jeneralny Algierji opracowali 
projekt do dekretu o system ie zarządu m unicypalne­
go w Algierji. Podług tego projektu, Merów iAdjunk- 
tów po Miastach departamentalnych i okręgowych ma 
mianować sam Cesarz, a Merów po innych gminach  
mają wybierać Prefekci. (Ind. Belge).

NIEMCY. Hamburg, 24 Marca. —D ziś zm arł Land­
graf Ferdynand. Ze zgonem jego Hesseu-Homburg 
przechodzi z mocy traktatu, w posiadanie W ielkiego 
Xięztwa Hesko Darm sztadzkiego, przez co liczba 
Państw Niemieckich zmniejsza się ojedno. Landgraf 
Ferdynand Henryk urodził się 26 Kwietnia 1783 ro­
ku i odziedziczył Xięztwo po zgonie swego brata Land­
grafa Gustawa, 8 W rześnia 1848 r. Jedyneroi żyjące- 
mi dotąd Członkami rodziny Xiążęcej Hesko-Hom- 
burgskiej są: Xiężna Karolina, córka Landgrafa Gu­
stawa, wdowa po Xięciu Reuss-Greitz, i X iężna Au­
gusta, siostra obu Landgrafów, obecnie wdowa poX ię- 
ciu dziedzicznym Meklemb:-Szweryńskim. (N. P. Z.)

MEXYK.— Z mocy Konwencji, podpisanej nieda­
wno pomiędzy Cesarstwami M exykanskiem i Austrjac- 
kiera, za przyczynieniem się Francji, otwarto w W ie­
dniu biura do werbowania ochotników do armji Me- 
xykańskiej. Werbunki te mają wielkie powodzenie. Jest 
to dobra wiadomość dla Mexyku, który potrzebuje 
żołnierzy, pomimo usunięcia zawikłań ze Stanami 
Zjednoczonemi i osłabienia oporu stawianego we­
wnątrz przez Juaristów. Powiadają, że Rządowi Me- 
xykadskiemu grożą wielkie kłopoty, z powodu przesi­
lenia monetarnego. Taki przynajmniej wniosek wy­
prowadzać można z korrespondencji ogłoszonej przez 
Morning Advertiser, podług której, dekretem z 20 Lu­
tego, .Cesarz Maxymiljan zaw iesił wypłaty monetą
1 nadał kurs legalny biletom  banku Cesarskiego.
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W  Vera-Cruz, płacono za monetę 50%  agio i wszelkie 
interesa handlowe były tam zawieszone. (Ind. B el.)

WŁOCHY.—Świat polityczny we W łoszech śledzi 
z baczną uwagą za wszystkiemi okresami sporu po­
między Austrją i Prusami. D zienniki W łoskie przy­
wiązują znaczenie polityczne do obecności w Berlinie  
W łoskiego Jenerała Gavone, któremu powierzono ja ­
koby zbadanie organizacji militarnej Prus. Też dzien­
niki wspominają o pobycie we Florencji jednego z P u ł­
kowników Pruskich i  zwróciły uwagę na tę okolicz­
ność, że Konsul Jeneralny Pruski w Medjolanie znaj­
dował się na Nabożeństwie żałobnem; odprawionem  
w tem mieście na cześć wojowników W łoskich, p ole­
głych w r. 1848. Pisma W iedeńskie upatrują w tych 
faktach wskazówki nieprzyjacielskich względem Au- 
strji zamiarów. W e Florencji mówią także o możeb- 
nem mianowaniu P. Visconti-Venosta Posłem  W łoskim  
w Konstantynopolu. Wybór tak znakomitej osobistości 
jaką jest były Minister Spraw Zagranicznych, na dru­
gorzędne stanowisko dyplomatyczne, zdaje się wska­
zywać, że Rząd W łoski ma zamiar zająć w kwestji 
Wschodniej wyraźniejsze niż dotąd stanowisko.

(Ind. Belge).

Ostatnie Wiadomości.
Depesza z Wrocławia z 25 b, m. donosi; Podług  

bezpośrednich wiadomości, potwierdzają się pogłoski 
o uzbrojeniu fortyfikacji Krakowa i o tem, że pracują 
tam we dnie i w nocy nad sypaniem szańców. W oj­
ska, które wyruszyły ztam tąd do Czech, zastąpione 
zostały innemi, przybyłemi z Galicji. Żołnierze urlo­
powani i rezerwy przybywają co dzień i posyłane są da­
lej. Do Opawy przybył oddział piechoty, a do Cieszyna 
batalion strzelców. W Ernsdorfie, Matzdorfie i B iegers- 
dorfie, które to miejscowości położone są pomiędzy 
Bielskiem  i Cieszynem, spodziewane są wojska. Przez 
trzy ostatnie nocy przechodziły przez miasto Oder- 
berg trzy pociągi wiozące wojska z Galicji do Czech. 
Wczoraj po południu, przechodził przez Dziednitz po­
ciąg, który wiózł 1,000 żołnierzy i 50  Oficerów.
W Oświęcimie spodziewani byli Huzarzy, a w Bielsku  
Strzelcy.

Z D arm sztadupoddniem 25 b. m. donoszą, że wielki 
X iążę Hesko-D arm sztadzki wydał patent datowany 
dnia poprzedniego i oznajmujący o objęciu przez 
niego w posiadanie Landgrafstwa Hom burgskiego. 
Patent ten opiewa; Z mocy legalnego porządku na­
stępstwa Tronu i na zasadzie traktatów, wszystkie  
prowincje, posiadłości i prawa domu Hom burgskie­
go, przechodzą na dom W ielko-Xiążęcy, przeto Wiel­
ki Xiążę objął rządy w Landgrafstwie i wszedł 
w używanie praw służących mu jako teraźniejszemu  
Monarsze.

W łoska Izba Deputowanych, na posiedzeniu odby­
tem  24  b. m., odroczyła się do dnia 16 p. m. (Ind: B.)

— R o z m a it o ś c i. — Zm arły w Cannes Jenerał Jus- , 
suf, dowódca okręgu wojskowego w Montpellier, 
był jednym  z dzielniejszych Oficerów armji Afrykań­
skiej i należał do bardziej zajmujących spółczesnych  
postaci. Pochodzenie jego okryte jest tajemnicą. Po­
dług jednych rodził się  on w 1807 r. na wyspie 
Elbie, a małym chłopcem wysłany był do Włoch na  
wychowanie, lecz okręt w drodze napadnięty został



przez rozbójników Tunetaóskich i Jussuf przez nich 
uprowadzony w niewolę. Podług innych, rozbójnicy 
ci porwali go na brzegach Prowancji, w tem jednak 
obydwa zgadzają się podania, że Jussuf jako bardzo 
piękne dziecię, kupiony został przez BejaTunetań- 
skiego, umieszczony w haremie i wychowany w Isla- 
mizmie. Bej szczególnie go polubił i skoro Jussuf 
wyrósł na młodzieńca, wziął go do straży swojej 
przybocznej, lecz Jussuf pokochał towarzyszkę sw o­
ich lat dziecinnych, córkę Beja, Kadurę, i ta miłość 
nieszczęśliwa tem się skończyła, że Jussuf w r. 1830 
musiał na Francuzkim brygu szukać schronienia. 
Przybywszy do Algierji, wszedł do służby Francuz- 
kiej, do nowo-uformowanej jazdy krajowej Spahów, 
tu odznaczył się odwagą i zdolnością wojskową, i 
szybko zyskiwał stopnie, w 1833 r. mianowany był 
Bejem Konstantynv, a po bitwie pod Isly, został Je­
nerałem. W r. 1845 został Chrześcijaninem żeniąc się 
z Panną Weyer, siostrzenica Jenerała Guilleminot. 
Obeznany ze stosunkami miejscowemi Algierji, nie 
jedną ważną przysługę oddał Francuzom; pośród za ­
jęć wojskowych znajdował czas i na napisanie kilku 
rozpraw tyczących się Algierji i wojny tam prowadzo­
nej, oraz o koniach arabskich.— Pewien sknera rzekł 
do swojego znajomego: „A wiesz co Panie Gawle, wy­
bornie tego roku wypadło ze Święconem.” „Jakto?’ 
„Bardzo naturalnie, Wielkanoc jest w sam dzień pier­
wszego Kwietnia, a więc jak kto przyjdzie do mnie na 
Święcone, powiem mu prim a Aprilis i nic nie dam!"

Przyjechali «lo Warazawy
Bronikowski W ojciech P atro n  z L ublina  n r 425; Cielecki 

Max: Ob: z S ieradza n r 1574 K uczborski M ichał Ob: z Ł o­
sic n r  6 2 5 ; Św ięcki A ntoni Ob: z Brzeziny n r  2479; W ydż- 
g aW ład : Ob: z K alisza n r4764 ; W ołowięz X aw eryO b: z L u -  
b lina  n r  495.

W yjechali: Ł ubieński Miecz: Hr: do K olana; Lelewel 
T adeusz Ob: do Babic; M oszkowski W ład: Ob: do Sycyuy; 
S tronczyński Kaz: R adca Stanu do Kielc; Skotnicki M ax: 
R adca  Tow: K red: do Skotnik; Z arzycki W acław  A rtysta  
do Błonia.

# r z y j e e l i n l i  zs25»»s**»>«Bcy: C hrzanowski Alex: K u­
piec z T orunia  n r  601; Hordliczko Jó zef Oh: zW ied n ia  n r  4 7 6; 
Jez io rańsk i Jó z e f Ob: z T orunia  n r 648; K o rg e rE lizaA rty stk a  
z W iednia  n r  6 3 4 ; Potocki M aurycy Hr: z D rezna n r 393.

~ DO N IESIEN IA ..
ffilfflUSr*** A C A 0 A  bardzo przyzwoicie wychowana, m ają- 
j j j p ł j y  U o U D z l j  ca la t trzydzieści, pragnie się um ie- 
ścić do zarządu  domem w mieście, lub do gospodarstw a na 
wsi, do m atkow ania dzieciom lub do utrzym yw ania rach u n ­
ków w sklepie, zajęcia się nim, lub innym  jak iem  zakładem  
albo też  do tow arzystw a osoby w wieku. K tó re  kolwiek 
z podobnych zajęć  obejm ie, p rzyrze a ja k  najsum ienniej 
swoje obow iązki wypełniać. T ak że  ktoby sobie życzył wziąść 
D ziewczynkę pięcio le tn ią  na  opiekę od szlachetnych rodzi­
ców, zdrową, p iękną, dobrze wychowaną, raczą  się zgłosić 
do B iura  S tręczeó G uw ernantek przy ulicy Długiej, N r 554 
obok H otelu  D rezdeńskiego. (4526).

W ażna Wiadomość!
dnim  wieku, posiadający 27,000 rs. (180,000 złp:) kap ita łu ,
p o trzeb u je  na m ieszkanie 1 lub 3 Pokoi przy fa­
ni iIJi. — K toby m iał do wynajęcia, niech zostaw i ad res 
w  R edakcji K u rje ra  W arszawskiego, pod lit: X. X. (4046.)

W  D ru k arn i K u rje ra  W arszaw skiego.

D R O Ż D Ż E
prasow ane św ieże zagraniczne, w dwóch gatunkach, codzień 
nadchodzą do H andlu W in i Korzeni Ant: Stępkow­
skiego, i te  po n ad er przystępnej cenie sprzedają  się, to 
je s t fun t po Kop: 2 0 , i Ham burgskic funt po Kop: 30.— 
PP . Cukiernikom  i P iekarzom , oraz biorącym  w większej 
p artji, lub zam awiającym  akuratn ie , pewną ilość, odstępuje  
się rab a t. (4479).

SKŁAI) HPKTOAVY i CZĄSTKOWYw m 7* «* iw  9
przy  ulicy Śto-Krzyzkiej  ;Vr 1 3 3 1 , wprost Szkolnej. 

Poleca się wszelkiemi doboram i WTn. Porter i Piwo 
Angielskie, Araki, I.ikwory zagraniczne 
Oliwy, Sardynki it.el -  i' SPBIACiUK (775) 

OSTRYCH Ostemlzkie świeże, n a d ­
chodzą codziennie do H andlu pod firmą Józe­
fa. Wiln-, w Gmachu T ea tru , u lica W ierzbo­
wa. (16,414).

O S T R Y C I  O s t e n d z k i e  i  H o l s z t y ń -  
M k ie  z Flenstm rga, codzień świeże, nadchodzą 
do H andlu W in i D elikatesów  A .  S t ę p k o w -  

■■.ii'SzzuiiSamm g jK le jg o .— T enże H andel otrzym ał S 1 K C A -  
A I A  Augustowskie nędzone. ( l 7,448).

TEATR w I eO łIT
Dziś, ostatni Koncert P. Besekirskiego, i Opera ko­

miczna Dziesięć Cór. — Jutro, na dochód Śzpitali: 
KONCERT, w którym Artyści Opery Włoskiej wyko­
nają „S tab at M ater,” Rossiniego.

Gabinet Aletoskopów— W  Sali ItesHrsy Obywa­
telskiej od godziny 11ej rano do 9ej wieczór. Cena w ejścia 
Kop: 30. Dzieci p łacą połowę. (19,419).__________________

Ateny 'I'hrgowe lA»r»z»wi»kle. — D nia 26 b. ni. 
p łacono: Za korzec pszenicy od rs. 6 kop. 50 do r s .8 kop. 10; 
żytą od rs. 4 k. 50 do rs. 4 k. 85; owsa od rs. 2 kop. 50 do rs.
2 kop 55; gryki od rs. 4 k. 5 do rs. 4 k. 20; kartofli od rs. 1 
k. 35 do rs. 1 k. 50.

tlkowity próby 10, płacono dnia 22go b. m., za wiadro od 
rs. 2 k. 753/ ,  do rs. 2 kop. 91; za garniec od rs. — kop. 90 
do rs. — kop. 95.

K « T f S ® l® ł« ly  W s u r s » « w « M ; ą j i . — D nia 27go M arca 
r. b .: za abligi skarbow e 100 rs. oprócz kuponu, żądają  r?. 85 
kop, 5 0 , dają  rs. — kop. — ; za L isty  zastaw ne ago okresu 
oprócz kup: za loo  rs., Iszej serji, żąda ją  rs. 83 k. 33, d a ją  
rs. — k. —; Ilgiej serji, żądają rs. 82  k. 25, da ją  rs. — k. — ; 
za L isty  likwidacyjne za rs. ioo , żądają  rs. 68 k . —, da ją  rs. 
67 k . 50; za nową R ossyjską pożyczką prem iow ą z roku 
1865 (oprócz kup:) oryg:, rs. loo , żądają, rs 108 k. 75, 
dają  rs. 108 k. 5 0 ; z r. 1 8 6 6 , żądają  rs. 106 k. —, dają rs. 106 
k. 50 ; M etalliki Lutow e żądają  rs. — kop. —, dają rs. 
100 k o p ie je k — ; M etaliki S ie rp n io w e— żądają  rs. — ko­
p ie je k —, dają  rs. 100 kop. 33; za B ilety B anku Cesarstw a, 
oprócz kuponu, żądają  rs. 89 k. 50, dają rs. — kop. —; 
za Alcćje drogi żelaznej W arszawsko-Bydg: po rub li sr: 
loo , żądają rs. 67 k. 25, dają rs. 66 k. 75; za akcjo D.-ogi
żelaznej W .-W . za  sz lak ę  żądają  rs. 75 k. —, dają rs. k . ;
za akcje Głów: Tow: Rossyjsk: Dróg żelaznych żądają  rs. 124 
k. 25, dają rs. 123 k. 75; za akcje koleijżelaznej W arszaw sko- 
T ereśpolskiej, żąda ją  rubli sr.95  kop. 50, dają  rs. 95 k o p .—; 
za Obligacje cząstkow e z r. 1835 po zip. 500, d a ją rs . 104 k. -—; 
za  certyfikaty  B anku na oblig: cząst: lit: A. po Złp- 300 d a ­
ją  rs. 52 k. 73; lit: B. po Złp. 200  bez kuponu, dają rs. 27 k.
— (z kuponam i dają rubli srebnych 34 kop. 50); za  dowody 
Kommis: Centr: Likwid: za  rs. loo, da ją  rs. 45 kop; ; 
za Pożyczkę Ros: 5 tą  z r. 1854 oprócz kuponu, żąd a ją  rs. 
86 kop. — , dają  rs. — kop. —; za oblig: Głów: Tow: Ros: 
dróg żelaz: po fran: 2 ,0 0 0 , żądają  rs. — , dają rs. 93 k. 50. 
Za Akcje Fabryczno-Ł odzkie żądają  rs 101 k. — , dają rs. 
100  kop. 66. P ó ł im perjały  rossyjskie płacono rs. 6 kop. 50. 
P ukaty  hol. nowe płacono rs. 3 kop. 7 8 .— W artość  kupo­
nu bieżącego od L istów  zastaw nych od rs. 1 0 0 , k. i05V»;od 
L istów  likwidacyjnych od rs. 1 0 0 , kop. 130.__________ _

Z a pozw oleniem  C enzury  Rządow ej.


